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rrem m eraia wynosi:
w e  L w o w ie  : 

s ta lę c sn ie  2 korony; -  za dwn-
ru o w ą dostawę do doma dopiaca się 

60 halerzy; 
n a  p ro w in c ji :

i  jednorazow ą z d w anzow ą 
pm esyibą przesyłką

leezni* . . 30 K — h 36 K — h
kwartalnie . 7 ,  5 0 .  9 ,  — ,
Miesięcznie . 2 ,  50 , 3 ,  — ,
W Niemczech miesięcznie 3M. 50fen. 
W innych krajach miesięcznie 4 ió-.

Rękopisu to Redakcja nic ztoram.

. .  i „Dziennik Polski*4 — Lwów, 
***** 1 piao Marjacki I. 7. 

Telefonu Nr. 171.

Wydanie poranne.

wychodzi 2 razy dziennie

Ogłoszbikia:
Za Jeden wiersz petitowy albo jega 

miejsce 20 halerzy.
Za jeden wiersz petitowy w rubryce 

Nadesłane 40 halerzy.
Drobne ogłoszenia po 3 halerze za 

słowo. Najmniejsze ogłoszenie 
30 halerzy.

Doniesienia o ślubach, zaręczynach 
i inne prywatne komunikaty po 
Kronice za jeden wiersz petitowy 
60 halerzy.

Nnmer pojedynczy:
we Lwowie | n a  prow incji

poranny . . 3 halerze 5 halerzy
wieczorny . . 6 halerzy | 10 halerzy

Mewa dra Ehenhscha o sytuacji.
{Tel. Dziennika polskiego).

L ln c  10 grudnia. Na zgrom adzeniu iudo- 
w e n , w którem  ucz stniczyla okol i 4 000 osob, 
wygłosił nn rszalek  A ustrii górnej dr. E b e n -  
h o c h  mowę o sy tu ic ji politycznej.

Powiedział międcy innem i, że stosunki w 
radzie państw a napełnia ą go obaw a, czy se j­
m om  będzie dana rm żn >ść pracy. Mówca s ą ­
dzi, te  ma praw o w ydaw ać opia  ę o czynno­
ściach rady państw a, p ,  nie waż wielo u hw al i 
spraw  S'jenowych z a w i ły ‘h js s t  od rady p sń- 
r tw a ;  dotyczy to szczególnie tych w siystgich 
sp raw , klóre st^ ją  w związku z budżetem . 
S p ó r  językowy w yczerpuje ws ystkie siły i unie­
możliwia zaspokojenie potrzeb ludności i to w 
tym  czisie, gdy na  załatw ienie czeka ugoda 
z W ęgram i, trak ta ty  handlow e i rozm aite sp ra ­
wy na tu ry  socjalno polity znej.

Pcrozum iem e między obu narodow ościam i 
w  Czechach j?st bezw arunkow o konieczne, a 
przy dobrej woli m iżliwe. Skutki niezaw areia 
porozum ienia byty by groźne. W iny nie po­
niósłby w tera rząd, który spełnia sum iennie 
swe obow ią kn N aturaln ie mówca nie jest po- 
inforraow eny o zam iarach i p ro je-tach  rządu. 
Kto trz tźw o osądza stosunki, zrozumie, że te ­
raz postaw iono na kartę całą konstytucję w 
A ustr i, a więc i sejm y. O ipowiedzialnosć za 
u jem ny wynik jest ogrom nie wielka. Mówca 
więc imieniem kraju  zaklina posłów w radzie 
p; ństw a, aby porzucili spory i nie p zwolili na 
zniszczenie takiego ź 'ód la  dobra ludów, jak 
konstytucja. Spodziewać się naltży, że Czesi po 
objaw ieniu przez Niemców cbęc- do zgody, p o ­
rzucą o bs‘ru śe ję ; byłoby to  pierwszym krokiem 
do usrm ecia  przesilenia.

Z sejmu węgierskiego.
{Telegram ^Dziennika Polskiego*).

B u d a p e s z t  10 grudnia. Na wczoraj- 
szem posiedzeniu sejm u rząd przedłożył pro­
jekt ustaw y co do podatku cukrowego. P ro jek t 
ten , obow iązujący przez rok 1903, ustanaw ia 
na 13 tn ie szc raą  kam panję (grud .i ń 1902 i 
cały rok 1903) prem ie w wysokcś i 21 m djo- 
nów  koron, zam iast 18 m iljonów. To podw yż­
szenie prem ji nastąpiło  dlatego, aby przy praw - 
dopodobnem  zwiększeniu się produkcji utrzy­
m ać dotychczasow ą wysokość prem ij, m iano­
wicie 2 k. 96 h. od cen tnara  m etrycznego cukru 
konsum cyjnego, a 2 k. za cen tn ar m etryczny 
cukru surow ego. K ir.tyngent ru k ru  dla kon- 
sum cji według cstatnicta obliczeń w y n o sć  bę- 
dzio : dla A ustrji 2 770.340 c. m., dla W c g e r 
833 000 c. m., a dla Bośoi i H rcogowiny 
26 000 centnarów  metrycznych. K ontyngent co 
•oka  będzie oznaczany na  nowo.

N astępnie uchw alono znaczną większością 
wniosek prezydenta gabinetu p. S z e l l a ,  aby 
posiedzenie sejm u przez czas trw ania  dyskusji 
n ad  prow izorjm  budżetow em  kończyły się o 
gOdz- 3ej popołudniu, a nie, jak  doły<hczas, o 
godz. 2ej. Koniec posiedzenia o godz. 2cj.

Z parlamentu niemieckiego.
{Tel. Dzień. Polsk.).

K ol On Ja 9 grudnia. ( T J .  wł.). Na wiel- 
kiem zgrom adzeniu stronnictw a centrum  ośw iad­
czył deputow any T rim born , iż ob3trukrja  w 
parlam encie musi być zgnęb ona. C ntrum  jest 
zdecydowane dołożyć wszelsich starań , aby ta ­
ry fę  celną przyprowadzić do skutku, choćby to 
w iela ofiar kosztowało.

B er lin  10 grudnia. Na wczorajsi em po­
siedzeniu parlam entu  niemieckiego depu t> w ary  
S i n g e r  wniósł, ..by izba p rz ° s ła  do po ­
rządku dziennego nad  wnioskiem dep. G óbera, 
uczynionym im eniem party j większości. W edług 
tego wniosku udzielanie głosu do regulam inu 
m a być zawisłem od uznania prezydenta izby, 
a  nadto w dyskusji reguł?, m  now ej, żaden z 
mówców me może przem aw iać diużej, niż pięć 
m inu t.

W niosek Singera odrzucono 225 głosami 
przeciw 56 Dziesięciu deputow anych wstrzymało 
się od glosowania.

N astępnie dep. G r ó b  e r  uzasadniał w nio­
sek party j w ięksiośii, wskazu ąc na trw ającą 
dni całe dyskusję regulam inow ą i na p r łą iz in e  
z tem  niegodne występy. Sądzi, że prezydjum 
pow inno być prow adzone w myśl postanow ień 
zaw ąrtyrb  w jego wniosku i pow inna przew o­
dniczącemu być pozostawioną swoboda co do 
udzielania głosu mowcom w dyskusji n go lam i- 
nowej. Poduosi dalej, iż na zjazdach socjalno- 
d m okratyeznyeh uchw alano postanow ienia, iż 
m ówcy wolno mówić tylko 10 m inu t o -praw ie. 
Mówca zakończył swe przem ówienie ttm i sło­
w y: S tronnictw a większości zdecydowane są
przyłączyć się do wszelkiej zm iany regulam inu, 
h tóraby doprowadziła do po rząd tn  w obradach. 
P onad  wszelkie rodzaje obrad  stoi dla nas w y­
żej wynik dysknsji, ponad regulam in, istnienie 
parlam entu . (Oklask')

Dep. B e b e 1 p idnosi, iż wniosek dep. 
G ó b r r a  nie jest skierow any przeciw socjalnej 
d mokra ji, ale właściwie przeciw Frezydjum 
izby, ksóre w raz e u hw alenia wniosku Gro 
bera, postaw io em by b y li w ciągły s b n  oskar­
żenia. P artje  większości nie dopuszczając do rze­
czowej dyskus i, zm usiły opozycję do długiej 
dyskus.i regulam inow ej. W ni sek dep. G róoera 
jest prow okacją, celem jego: p< dr .ż u ć  socjal­
nych dem okratów , aby potem  u>yć przeciw 
nim gw ałtu. Niechaj większość, skoro m a siłę, 
wniosek ten  przeprow adzi, przyszł ść i zwycię­
stw o należą do socjulnei dem okracji.

Dep. R i c h t e r  oświadcza imieniem wolno- 
m yślnej p a ttji ludowej, że p artja  ta  nie byłaby 
r. zasady przeciwną takiej zm ianie regulam inu 
k 'ó raby  dawe.ła lepszą gw arem ję dla prow adze­
nia rzeczowych obrad, t le  ponieważ wniosek 
dpu. G 'óbera  staw ia prezydjum  izby na bardzo 
śti kiem stanow isku, a nadlo  jest dalszym e ta ­
pem w  walce większości przeiiw  opozyiji, 
rozpoczętej wnioskiem  dep K ardorffa, przeto 
s tron ric tw o  mówcy będzie glosowało przeciw 
wnioskowi dep. G: óbera.

Dep. B a r t h  (w olnom yślne zjrdooczenie) 
podnosi, że, jak to już były p r e r y im t  parla­
m entu  Sim son oświedczył, reg u ^m in  m a być 
natu ra lną  ochroną mniejszości. Prezydjum  poza 
swem glównem zadaniem  powinno bronić praw  
mniejszości.

W iceprezydent Lr. S t o l b e r g  zaw iadam ia, 
iż wpłynęły dw a w nioski; a mianowicie dep. 
S chtle-B uD storfi co do zm iany w riisk u  dep. 
G róbera i wniosek dep. N rm anna, T iedem anna 
i Spabna w spraw ie zamknięcia dyskusji nad 
wnioskiem dep. G óbera,

Gdy b r. S td o e rg  staw ia do izby zapytanie 
co do zamknięcia dyskusji, dep. S i n g e r  do­
maga się głosu do regulam ion, ale hr. S tolberg 
odm awia m u go, z t  go powodu, że izoa przy­
stąpiła już do głosowania. Następnie s tronn i­
ctwa większości przyjęły wniosek to  do zam knię­
cia dyskusji.

D p. S i n e r  zabraw szy głos pow iada, że 
h r. S tolberg złamał regulam in. (Burzliwe o- 
krzyki na law ach socjalistów. G L sy : Uczynił to  
naum yślnie. W rzaw a w  całej izbie). Singer

wnosi, aby  izba nad wnios iam dep. G óoera 
przeszła do porządku dziennego i żąda nad  tym 
wnioskiem imienni go głosowania.

N astępnie przychodzi do wym iany słów  
z powodu za. b »wania s ę <*ieeprezydi n ła h r . 
S tolberga, przyczem dep. K óeher zauważył, iż 
według ostatoich praktyk, dep. SiDger pow inie* 
był c*rzvmj ć głos.

P. L i e b e r m a n n  (stronnictw o reform y) 
oświadcza, że ponieważ stronnictw o m ow ry pod­
pisało wniosek G óbera tylko po dlugi> m w a­
haniu  się, a teraz zam knięto dyskusję i ode­
brano mówcy w ten  sposób głos, przeto stro n ­
ni) two jego będzie glosowało przeciw w nio­
skowi.

N astępnie wniosek S i n g e i  a o prtejście 
do porządku ozienDego odrzucono 212 glosami 
przeciw 8 8 ; dalej od r u o ro  w zwykłem głoso­
w aniu wniosek p. S c  b e la ,  poczem w im ien­
nym głosowaniu przyieto wniosek G r ó b  e r a  
206 głosam i przeciw 9 j ,

N astąpił dalszy ciąg obrad  nad  taryfą 
celną. S c h l u  m*b e r  g e r  (naród wo-liberalDy) 
r e f . t o  wal pozycje 3 8 9 - 4 3 5 .  Przyszło do wy- 
m iaay  słów między wicepr. B u s i n g i e m  a so ­
cjalistam i B a n d e r t e m  i S i n g e r e m ,  w  
spraw ie udzielenia im głosu do regulam inu. 
G iy  posłowie ci odmówili odpowiedzi na zapy­
tan ie  w iceprezydenta, o czem chcą mówić, 
on im głosu nie udzielił.

S i n g e r  pow iada, że nie pozwoli na to, 
by go trak tow ano, ja k  studenta.

Przewodniczący p rzyw tlu je  go do porząd­
ku, nadm ieniając, że prezydent parlam entu  ni­
gdy nie trak tu je  posłów jak  studentów . (Żywe 
oklaski na praw icy, śmiech na lewicy).

W nioski socjalistów o odesłanie rozm aitych 
pozycyj do komisji, o d rzu co n a

N astępnie F ó r s t e r  rtfe ro w a ' poz. 436 
do 469

P . G r u n b e r g ,  socjalista, wniósł o ode­
słanie tego referatu napow rót do komisji. Gdy 
m otyw ow ał ten  wniosek dłużej, niż przez pięć 
miDut, zwrócono jego uwagę na to, że czas 
przem aw iania już m inął.

P . B a u d e r t  wnosi o przejście do po­
rządku dziennego nad wnioskiem G ruoberga, 
co też uchw alono 216 glosami przeciw 59.

N astro ił r<f ra t R e i s s b t u s a ,  socjalisty, 
o poz. 470 502 Po półtoragodzinnej jego m o­
wie, odroczono posiedzenie do dziś g. 10 rano .

M a ty ś c i  w Poznaniu.
{Tel. własny t Deien. Pol.*)

Poznań 10 grudnia. W  niedzielę odbyło 
się tu  zgrom adzenie poznańskiego oddziału Ost- 
m arkvereinu. Po długiej dyskusji uchw alono 
przedłożyć rządowi następujące p o s t u l a t y :  
1. utw orzenie osobnego fn id u szu  szkolnego dla 
prow incyj w schrdn icb ; 2. aby nauczycielami 
w szkoia.h w prow incja h w schodnich m iano­
w ani byli Niemcy o pew nym  charakterze naro ­
dow ym ; 3. aby w kałd j wsi o ile możn ści 
był założony niemie ki ogródek froeblow ski! 
4. aby w m iastach pozakładane zostały niem ie­
ckie szkoły uzupełniające i ażeby nauka w tych 
szkołach było obowiązkową.

W  innej rezolucji postanow iono dom agać 
s;ę poparcia dla i iemie kich tow arzystw  zali- 
czkowyćh, dalej postaw iono pew ne żądania w 
spraw ie nazw miejscowości, a m ianowicie za­
żądano, aby wszy.et ie bez w yjątku n az^ y  m iej­
scowości we w sibodnich prow incjach, zwłaszcza 
vi dawniejszym  kraju krzyżackim, były urzędo­
wo takie jakie nosiły one daw niej przed n h  spol­
szczeniem. W  dalszym ciągu wyrażono żądanie, 
aby  spolszczonym rodzinom  niemieckim zabro-



2 DZIENNIK POLSKI z dnia 10 grudnia 1902 r.

m ono polskiej pisowni nazwisk, aby nie pozwo­
lono zm eniać nazwisk niemiecki h na polskie, 
a  popierano zm ianę nazwisk polskich na n ie­
mieckie.

Z Wilna.
{Telegram „Dsunmka Polskiego*).

K r a k ó w  10 grudnia. K orespondent 
Ctaiu  donosi z W iln a : N astępstw em  znanego 
okólnika, byłego biskupa wileńskiego ks. Zwie- 
rowicza w spraw ie nauki dzieci katolickie b, jest 
ta jn y  o k o H k  sy n o d u , przesiany archijerejom  
wileńskiemu i grodzieńskiemu, a nakazujący po ­
pom  nie przyjm ow anie dzieci katolickich do 
szkól cerkiewnych, celem uniknięcia koi.fI.ktu 
z duchow ieństw em  katol.ckiem.

W  związku z instrukcją, k tó rą  otrzym ał 
now y generai-gubernal ir wileński ks. Sw iato- 
pelk M rski, s t  >i rozporządzenie, aby  gub ern a­
to r  p loując in teresów  p ń  tw a, nie prow adził 
polityki skierow anej przeciw  katolicyzmowi. 
G ów nym  celem jego pow inna być walka z 
socjalizmem, a w  pierwszym  rzedzie z ta j r ą  
organizacją żydow sią , zw aną .A rb e ite rb u n d 4, 
rozszerzoną wśród robotników  ż dowskieb na 
Litwie. Jest to też jedyny powód, dla którego 
wznowiono gener; ł gubernatorstw o wileńskie.

Na L twie is tn ie ją : soc alna dem okracja
litewska dla robotników , mówiących po litewsku 
i oddział polskiej partji socjalistycznej dla ro- 
botuifców mówiących po polsku, oba te związki 
atoli są zabaw ką wobec .A rbe ite rbundu* , który 
sieci swe zan u c ił na wszystkich robotników  ży­
dowskich w całym kraju.

DEPESZE “  
t i l ig raf i tzn i  1 Ulsfonicznt.

Konwencja cukrowa.
B u d a p e s z t  10 grudnia. Na lz siejszem 

posiedz.n u izby postów sejmu węgierskiego, prze 
dłcżył minister skarbu Lukacs, brukselską konwen­
cję cukrową

W ie d e ń  10 grudnia. R ząd  przedłoży na 
dzisiejsetm  posiedzeniu izbv posłów konwencję 
eukrow ą brukselską do ratyfikacji. Przystąpienie 
do konwencji um rtyw ow Łne jest tem , że au- 
strjecki przem ysł cukrowy w skutek zniesienia 
prem ij cukrowych nie ucierpi pod względem 
eksportu , a to z powodu, że równocześnie znie­
sione bedą prem je tekże w innych państw ach, 
oraz że należy się spodziewać uregulow ania sto- 
snnków  produkcji. Nieprzylączen>e się do kon­
wencji m iałoby ten  skutek, że austrjacki cukier 
byłby wykluczony z państw , które przystępują 
do kenwem eji, bez w idotów  pow etow ania tych 
stra t.

Rów nocześnie z konw encją przedkłada rząd 
nowelę do ustaw y o podatku od cukru i roz­
porządzenie, jakiego w ym aga przyjęcie kon­
wencji.

D w uletnia służba w ojsk o*a .
B u d a p e s z t  10 grudnia. Na w czoraj- 

szem posiedzeniu komisji finansow ej s jm u 
oświadczył m in ister bonwi dów  F e j e r v a r y ,  
łe  w prow adzenie dw uletniej służby wojskowej 
kosztowałoby corocznip 110 mil., a jednorazo ­
wo 207 m>l. koron. W szędze zajm u ą się obe­
cnie dw uletnią służbą, a także w A ustro -W ę­
grzech m a to  miejsce, ale trzeba zostawić rzą­
dowi czas do w ypracow ania projektu.

R  f rent S z e r b t  postaw ił w niosek o w e­
zw anie m a s t r a  honw edów , ażeby przy przy- 
s iliro c z n u n  przedłożeniu o k o n t y g . i c i e  rek ru ­
tów, złożył dokładne spraw ozdanie o kwestji 
dw uletniej służby. W niosek ten  za zgodą m i­
nistra przyjęto.

S ie l i  w  W iednie,
W ie d e ń  10 grudnia. P rezydent gabinetu 

węgierskiego p. S  • II przybył tu w ni dzielę 
wieczorem, a w pi nu d u a ltk  rano c d t y l z d r - m  
K oerberen. konferencję, k lóra trw ała przeszło 
godzinę. N adepn ie  byli obaj na śn iadaniu  u m i­
n istra  w ęgerzkiego a latere t r  S ech^nyi’ego. 
O godz. 2  p 'p  łudn u przyjął p. S  * Pa na au- 
dj n j i  w S ł ó brunie cesarz, którem u p. Szell 
zdał rc L< ję o teraźniejszym  s a n i e  ekon m iczno- 
politycznej sytua ji. Przed swym  odjazdem , 
który n  stąpił w poniedz ałek w eczorem odbył 
p. Szell dłuższą k r>ferencję z m inistrem  s .r a w  
zagranicznych b r. G< łu howskim . P r  edm iotem  
tych konfeieucyj by ło : omówienie ogólnej h an ­

dlowo- politycznej sytuacji, a przedewszystk ero 
spraw a w ym ów ienia trak ta tów  handlow y h 
i spraw a ugody austro-w ęgiersk;ej.

Z trybunału adm inistracyjnego.
W i e d e ń  10 grud da. (Tel. wl.). Przed 

trybunałem  adoiim st-acyjnym  toczyła się s p ra ­
w a, która jest rów nież nadzwyczaj w ażną i dla 
G 1 cji. Chodziło o to, czy tow arzystw om  za­
liczkowy o: wolno w ydaw ać książeczki oszczę­
dności, na wzór k siąi czek kas oszczędności. 
T rybunał odroczył w ydanie wyroku do dnia 
3 stycznia 1903.

Zebranie robotników .
W ie d e ń  9 grudnia. Dziś odbyło w ra ­

tuszu zgrom adzenie robotników  z fabryk m e ta ­
lowych. R  bot.iicy uchwalili jednogłośnie rezo- 
zolucję co do zajęcia stanow iska wobec ciężkie­
go przesilenia w przem yśle żelaznym , jako te l 
z w ezw aniem  władzy, aby wszystkie zam ówiem a 
czynione były w kraju , a nie zagranicą, wreszcie 
rezolucję z żądaniem , aby obiecane zaprow adzę 
nie ubezpieczenia robotników  na starość i na 
wypadek niezdolności do pracy jak  najprędzej 
weszło w żjcie.

R ew elacje ambasadora.
L o n d y n  9 grudnia. W  izbie wyższej od­

pow iadał lord Landsd.zwne na interpelacje w 
spraw ie artykułów  zamieszczonych nied »wno 
w dziennika- h przez R um bolda, byłego a m b a­
sadora angielskiego w W iedniu. M.ni te r ośw iad­
czył, że książka w ydana przez R um bcU a ie»t 
nap isana zupełnie objektyw nie i nie daje po­
wodu do utyskiw ań. N atom iast treść a rły su  
łów — jak  m ówca przyznaje — zaw ierała sp ra ­
wozdanie o bardzo ciekawej i w ażnej rozmowie 
R um bolda z cesarzem  Franriszkiem  Józ*f in w 
kwestji urzędowej — jakoteż spraw ozdacie o 
korespondercji z rządem  austro  węgierskim w 
bardzo ważnej i d likrtnej spraw ie, w której 
przyihodzi Uż imię królowej W u to rji. Gdy 
R um ko 'd  o ty h spraw ach duoosil urzędowi 
suraw  zagranicznych, były o? ie w udom ości tra ­
ktow ane, jako poufne i rząd nigdy nie myślał, 
że one będą ogłoszone. Tem bardziej więc Ru m-  
bold pow inien był starać się w m inisterstw ie 
spraw  zagranicznych o pozwolenie ogłoszenia 
tych artykułów .

Mówca ubolew a, że am basador tego nie 
uczynił. S utkiem  ogłoszenia tych artykułów  
wniesiono też in terpelac ę w austriackiej radz.e 
państw a, bardzo dla custro-w ęgiersk ego rządu 
me miłą. R um hold d puścił s ę więc naruszenia 
tajem nicy i zaufania, jednakże nie z niskich po­
budek. R um bold uspraw iedliw iał się, że a r ty ­
kuły umieszczono w gazetach tylko w skuter 
fatalnej omyłki. M inisterstwo wyda nowe rozpo­
rządzenie, zabran ia jące  członkom ciała dyplo­
matycznego bez zezwolenia m inisterstw a spraw  
zagranicznych, umieszczać w gazetach w iado­
mości o urzędowych za jśda  h.

Rozruchy iobotD icie  w  Rosjf..
R o s t ó w  n a d  D o n e m  10 grudnia.

Przez kilka dni odbyw ały się tu za m iastem  
zgrom adzenia przy licznym udziale także kobiet. 
Przebieg ich był spokojny. Mówcy przedstaw iali 
żądania ro b o tn ik ó w : podwyższenie płacy, skró­
cenie czasu pracy  i wydalenie znienawidzonych 
m ajstrów . Żądania robotników , sf rm ułow ane 
na piśmie wręczono atam anow i. Opublikow ano 
tu  rozporządzenie, zabran iające wielkich zgro­
m adzeń na ulicy. M uister kom unikacji przybył 
tu  i zarządził wydalenie niektórych m ajstrów . 
M inister po krótkim  pobycie w  tow arzystw ie 
dyrektora kolei w ladvkaukazkiej odjechał przez 
C harków  do stacji T iboreckaja.

Stre„k trw a dalej.
Strejki w e Rraneji.

M arsy*Ja 10 grudnia. S trejkujący ro b o ­
tnicy uchwalili wczoraj nie w racać na okręty 
pod w arunkam i ułożonym i w r. 1900 naw et 
w takim  razie, gdyby uczyniono im  obietnicę, 
że rząd wniesie oroj* kf. ustaw y regulującej sto­
sunki na okrętach. Uchwalono też nie w cho­
dź ć w rokow ania an i z Tow arzystw am i, an  
z zastępcam i rządu, lecz w ytrw ać w  strejku aż 
do ostatnich granic.

P a r y ż  10 grudnia. W czorajsza rada  ga 
hinetow a obradow ała nad strcjkiem w Marsylji. 
U ohw ilono, aby  adm irał R o u y e r  imieniem r  ą- 
du dom ug-i się od tow arzystw  strejkujących 
przy ie' ia sądu rozjemczego.

M a r s y l j a  10 grudnia. M arynarze w t

Cannes, A ntibes, A de i St. R apbael zaw iado­
mili kom itet strejkow y, że stosow nie do wezw ą- 
nia w strzym ują się od pracy.

H a v r e  10 g rn ln ia . M arynarze dtrejku- 
jący  cb cu li zm u sć  załogę kilku parow ców  do 
zaniechania pracy. W d J a  się w to p o lic ja ; 
przyszło m :ędzy policją a strajkującym i do s ta r­
cia, podczas H órego kom isarza policji czynnie 
znieważono. Fabryki G łm dzonu wojskiem.

Z k orteiów .
M a d r y t  10 gru in ia . W  izbie dep. i w 

senacie odczytał we zoraj prezyd n t S ilre la  de­
kret królewski, systują y posiedzenia.

W ypadki w  W enesueli.
L o n d y n  10 grudnia. Moming Pont do­

nosi z W aszyngtonu: D epartam ent p ństw ow y 
poi b « a la  w  zup Irości wręczenie u lnm atum  
W enezueli przez Anglię i N emcy. P< dobno a n ­
gielscy i niemieccy m arynarze m ają w W ene­
zueli wyiądować i zajać budynek celny aż de 
uregulow ania spraw y. W enezueLriem u nosłowi 
w W aszyngtonie doniesiono, że S tany  Z jedno­
czone pod żadnym  w arunkiem  r ie  będą m ię- 
szały się do postępow ania Niemiec i A glji.

B e r l in  10 grudnia. B iuro W<> ffa d m osi: 
Zsstępcy Niemiec i Anglji opuś<ili dnia 8 b m , 
C are .a s , poniew aż od wręczenia rząaow i w ene­
zuelskiemu ult m  <tum urlynęło  24 godzin, a « «  
nadeszła żadna ędpow ic ź

U order tw o
G r a c  9 grudnia. (Tel. w l)  P io tr  E lbeg- 

ger, 40 !• ta i w iiśn iak  z M oosheimu. zainkaso- 
wawszy w piątek znaczniejszą sum ę pieD:ędzy, 
w stąpił do kilku szynków w Pausendoifle , gdzie 
pokazywał, iż m a p eniądze przy sobie. O go­
dzinie 9 tej wieczorem pi śrel się z pow rotem  do 
dom u. W  pobliżu ra m iu  Spielberg został n ap a ­
dnięty, żarno-dow any i obrabow any. Na zw ło­
kach widać, iż z m ordercam i st czyi rozpaczli­
w ą walkę. Zam ordow ano go siekierą. Za zbro­
dniarzem  wszelki siad zaginął.

Defraudacja m iljonow a w  Pradie.
P r a g a  10 grudnia. (Tel. w l ). D dś od­

będzie sie zebranie wierzycieli kasy zaliczkowej 
im . św. W acław a. Tym czasowy zarządca m asy  
uczyni wniosek, aby  z wkładek odpisano 20  J, 
jako stra tę .

Pojedynek.
S a l C b u r g  9 grudnia. (Tel w ł) Przywód­

ca stronnictwa S h-ner^rowców w Salzburgu adwo­
kat dr. Ordl, pokłóci się z redakb rem niemiecl 
ludowego pism , w Saizourgu p- Fre.singerem. Z po­
wodu tej kłótni odf-yl s>ę wczoraj w południe w 
Wiedniu między nimi pojedynek na szable. Reaakior 
Freisinger ot-zjmal ranę w czoło.

K r a k ó w  9 grudnia. Arcybiskup warsza­
wski ks Popiel, w powrocie z Rzymu bawi w Krr- 
kowie, zatrzymał s;ę u ks. kardynała Puzyny.

P a r y ż  10 grudnia. W  S t. G erm an o-  
m arł w 82 roku ży ia  p n J .  archeologii Ber­
nard .

Działaln ść cent alneg1 komitetu 
przedwybnrezegn.

C entralny kom itet o rz tdA jborczy  uchw ali­
wszy na jednem  z pos-iedzeń w jesieni br. wzmo­
cnienie organizacji kom itetów  pow stałych w tym  
kierui ku, aby d >al<ily one nietylko kilka tygo­
dni przed w y b iram i ale przez sześ:ioletni okrsi. 
i opierały się na ścislei organizacji całego obozu 
narodow ego bez różnicy stronni tw  i na dąże 
niu do konsekw entnej pracy obywatelskiej — 
rozpoczął obecnie zwoływanie pow iatow ych ze­
brań , na których żywem słowem  z o o b n -  
zow aną byłahy ta  akcja obyw atelska i wpo­
jone przekonanie, i i  me tb  dzi tu  o jakąś .a s e ­
kurację m andatów * lub zap^wnfcnie więNtO' 
ści obozowi konserw atyw nem u, ale w prost o 
zacbow anie cfcarakhTU pi Iskości tak  rep re ’en- 
t ic ji  naszrj w se m  e. jak i w radzie państw a.

W  niedzi-lę odbyło się takie pi rwsze ze­
b ran ie  pow iatow e w Sok&lu, w p o n ied m lek  w 
S anisław ow ie, wczoraj w Bóbree -  a za niemi 
nastąp i dalszych t°go rodzą,u kilkanaście 
zja; dów, które odbędą aię jeszcze przed św ię­
tam i B żego Narodzenia.

Z b ran ia  te  w płyną niew ątpliw ie dodatnie 
□a obyw atil3tw o za-ów no wiejskie, jak  m iej­
skie, ożywią czynniki działające w powiecie i 
popchną naprzód spraw ę narodow ą, zaniedbaną
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w  ostatnich czasach skutkiem  przekonania, że 
nie grozi je] żadne niebezpieczeństwo.

Strcjk aptekarski
Donoszą nain z Jarosławia: Z dniem 8 b m. 

zaprzestali prowizorowie pracować w naszych trzech 
aptekach, a rozlepione plakaty przez farmaceutów 
podały ten f kt do wiadomości pub icznej. li zeszli 
się po mieście wiadomość, podawana przez prze­
jezdnych z Wiednia, że r z ą d  z a m y ś l a  w raze 
dalszego trwania strejku, p o w o ł a ć  d o  c z y n n e j  
s I u i  b y r e z e r wo  w y c h w o j s k o w y c h  f a r ­
m a c e u t ó w  i przydziel ć i< h do pojedynczych 
aptek, j k to ju t stosowano przy strejku piekarzy, 
maszynistów itd Ciekawa rzecz będzie, jrie li prowi­
zor dziś strejkujący, będzie mus.ał nazajutrz stawić 
się w munuurze wojskowym na swem dawnem 
miejscu.

* **
K r a k ó w  10 grudnia (Teł p r )  Komitet

strejkowy aptekarski, udał się wcznrij z przedsta­
wieniem do prezydenta miasta, p. Friedleina ii  je­
den s czynnych urzędników magistratu, magister 
b rm  cji, pra'uje w jednej z aptek i prosi' p. pre­
zydenta aby ma zabronił tam pracować. P. piezy- 
dent przyrzekł to uczynić.

K r a k ó w  10 grudnia. (Teł pr.) Wczoraj 
•  godzinie 10 wieczorem odbyło s:ę tu zgromadze­
nie pomocników aptekarskich, na k<óiem przewodni­
czący Śmieszek, m ę Ity innemi stwierdził, ze w ca­
łej Galicji, na 240 pomocników aptekarskich, strej- 
kuje 209.

Filharmonia lwowska.
Od zesz(*go czwartku począw szy  m liśmy przez 

sześć dni z rzędu conuerty w FilliarmoDji. Jest to 
ilość ju t tro<hę an< rmalna. Nic więc dziwnego, ie 
a* ubydwa koncerty popularne (w niedzielę i w po­
niedziałek), na piątkowy koncert , dziecięcy*, a na­
wet na wczorajszy koncert 'ymfoiicsDy, publiczni ści 
zebrało się bardzo, niewiele. Jedynie w sobotę wir łka 
cała Filbarraonji była dobrze zapełnioną, a to z po­
wodu powtórnego występu Gemmy B e l l i n c i o n i ,  
która również, jak. i za pierwszym razem, swoim 
aiLzmem porwała publiczność i wywołała u niej 
prawdziwą burzę oklasków.

We wczorajszym koncercie usłyszeliśmy po raz 
pierwszy bardzo interesujący fragment orkiestrowy 
Wilhelma Kienzla z jego ,trsg  komedji* pod tytu­
łem ,Don Kiszot*, który z tym smutnej pamięci 
bohaterem mógłby nawet nie mirć nic wspólnego, 
jednakie sam w sobie zawiera bardzo vie(e mu­
zycznej treści, a przytem pos aJa ładną i pełoą in- 
strumenta ję. Utwór ten pod batutą p. Gzrlańskiego 
został wykonany bardto dobrze, równeż jak i piąta 
symfonja Mendelssohna (t. zw. Reformations Sympho- 
■ie), o której przy najbl.tszej sposobności pomówię 
obł-Cmiej.

Jiko solista wystąpił we wczorajszym koncercie 
pianista p. Ignacy F r i e d m a n ,  który odegrał z or­
kiestrą koncert L sita  Es-dur, prócz tego cały szereg 
sztuk solowych, przewałnie Chopina Młody ten ar­
tysta ma wszelkie dane po temu, aby zostać kiedyś 
jntnym z najpierwszych wirtuozów fortepianu, po­
siada bowiem wprost bajeczną łatwość do techniki 
fortepianowej, a przytem w Jony trmperaraent. Te- 
mn ostatniemu pozwala się jednakie zbytecznie uno­
sić na niekorzyść rzytości wykonania, wielka zaś 
łatwość uczenia się, powoduje brak dostatecznego 
wystudjowania i pogłęb enia danego utworu. Tak 
więc dwie główne zalety jego talentu stają się równo 
eseśaie jego wadami.

Pon ewai atoli p, Friedman odbywa jeszcze 
aadal studja i to w ni jlepsz j, jaka istnieje, szkole 
fotepianu, t j. u prefrsora Leszetyckiego, spodzie 
wamy się. te  z cz sem pozbędzie się swoich błędów 
i zabłyśnie na horyzoncie polskiej sztuki jako nowa 
gwiazda pierwszej wielkości.

Jan Skrzydlewski.

I R O N I  l  A.
D jaijtui Iwcwsti.
Ś r o d a  . 0  grudnia.
P o w s z e c h n e  w y k ł a d y  u n i w e r s y t e ­

c k i e :  W szkole reanej (1  Kamienna 2) od go­
dziny 7 ł/« 8 1(» wieczorem, dr B. Gubryno
wiez: .Dzieje teatru w Polsce: Teatr w Polsce
w wieku XVII i na pocz«'ku w. XVIII* — W za­
kładzie chemicznym uniwersytetu (ul. D'ugosza 6) 
•d  godainy 7 1/*— 8 1/* wieczorem, prof uoiw. dr.

J. Siemiradzki: .Wulkany i trzęsienia ziemi: Tizę 
sienią ziemi* (Hag a«ls?y)

Teatr miejski: .M ntbet*, tragedja. Początek
o godzinie 7 wieczorem.

Kalem ar*. Środa (10): NPM. Loretańsk. — 
Radzisława. (2 ) :  Jakowa m. Wschód tlońea 
e godzinie 7 minut 46, zachód o godzinie 3 
miaut 59

S t a n  p o w i e t r z a :  Godzina 6 rano-. Ciepłota 
— 5* R W iatr ze śniegiem.

M ianowania. Min stertwo handlu zamiano­
wało ukińczonyeh uczniów szkół śrćduirh: Leona
Kraussa i Apolinarego Litwińsk ego, praktykantami 
rachunkowymi dla departamentu rachunkowego dy­
rekcji i oczt i telegrafów we Lwowie.

Przeniesienia. Dyrekcja poczt i telegrafów 
przeniosła asytenta pocztrwego Meciyslawa Ma 
czyńskirgo z Mikołaj wa do Rzeszowa.

Na cześć pani M odrzejewskiej odbył się 
w poniedziałek u marsz łka krajowego hr. Andrzeja 
Potockiego, ibiad o godz. 10 wieczorem.

D ostaw y kolejow e. Według ogłoszenia 
w gazecie urzędowej, rozpisaną została publiczna li­
cytacja na dostawę zapór kolejowych (Bahaschran- 
ken) wraz z ustawieniem tychże dla budującej się 
częśc! Lwów-Sambor galic węgierska granica. OJlo- 
ś ie eferty wniesione być mają najpóźniej do 90 
grudnia br do godziny 12 w południe do dyrekcji
budowy kolei żelaznych we Wiedniu (Wien VI
Guuipendoi f-rstrasse l n ) Dotyczące warunki przej­
rzane b,ć mogą w tej dyrekcji tudzież w kierowni­
ctwie budowy kolei żelaznej we Lwowie. Warunki 
Dabyć także można za opłatą w tejże dyrekcji bu­
dowy we Wiedniu.

W ystaw a p lakatów  i wieczory reklamowe, 
które urządza Kasyuo mirjskie we L *owie, w dniach 
od 11 do 15 b m , zapowiadają się bardzo dobrze. 
Firmy krajowe i zagraniczne nadt siały na tę rry-
stawę do 3 000 plakatów, przedmiotów reklamo­
wych zsś, przeznaczonych do bezpłatnego rozdawa­
nia, w czasie wieczorów reklamowych nadesłano w 
ilości do 14 000 sztuk. Urządzeniem tej wystawy 
zajmu ą się uproszeni artyści malarze i prof-sorowie 
szkoły przemysłowej. Aieby ułatwić jak najszerszej 
publicznośoi miżność zwiedzenia tej wystawy, która 
obejmuje także wiele oryginałów, t. j. ręcznie malo­
wany- b plakatów, ozna zono cenę wstępu w nie­
dziele 14-go i w poniedziałek 15 go b. m., w go­
dzinach od 10 rano do 1 z połuduia, po 20 ha), 
od osoby zaś w czasie koncertu muzyki wojskowej, 
od godziny 3 po południu do 7 wieczorem, po 40 
h-dtrzy. Czysty docł ód, uzyskany z opłat wstępu na 
tę wystawę, przeznaczono na c e l e  d o b r o ­
c z y n n e .

Żyd, czy n ie żyd? Nagabywał wczoraj prze 
cbodmów na ul. Dług >sza, prosząc o jałmużnę, nie­
jaki J n Czuduk, rzekomo gluebonirmy i — żyd 
Agentowi policji, Fełeszczuko<.'i, wydala się jego 
głuchoniemota i przynależą- ść do Abrabamowego 
pokolenia podejrzaną. sprowa'zil go więc ni. in­
spekcję policyjną Tu przekonano się, że rzekomy 
głu booiemy, gtu huiiiemym me jest, a co do jego 
przyn»l<żności do semickiej rssy, rozstrzygnie dziś 
policyjny lekarz

N agła  śmierć 2 tygodniow ego niem o­
w lęc ia  Na rękach matki, Anny Maćków, służącej 
u Chaima Rohatynę, drukarza przy placu PM. Śuie- 
żn-j, zmarło wczoraj nagle 2 tygodniowe jej dziecko. 
Zwłoki o 'stawił kounsarjat II dzielnicy do zakładu 
medycynr sądowej.

Zbłąkana, W pobliżu dworca kolejowego błą­
kała się wczoraj mała dziewczynka, co zwrć iło 
uwagę przechodniów. Sprowadrono ją tedy aa poli­
cję, gdzie podała, że nazywa się Marja Kasz^zykó- 
wna, liczy lat 6, ma matkę sł- żąrą w jakimś kla­
sztorze, lecz nie wie gdzie.. Wub c tego odstawiono 
>b'ąkarą si-rotkę do korrusarjatu II dzieloicy.

A u d je n c ja  p o ż e g n a  n a  ks E u le n h c  g a  
Cesarz przy ąl wczoraj o 2 ponołudniu w S hóan- 
brunie był go niemic-kiego ambasadora Eułenbu~ga 
na aurijearji pożegnalnej.

Grecka izba deputowanych zbiera się na 
obrady dnia 2 i grudnia

A re sz to w a n ie  W Londynie areszto-w-no zbie 
głego dyrektora To w. asekuracyjnego Fsperance 
w Pariżu. Francja zaiąta jego wydania.

B ra k  wody w W iedniu. Wodociągi wie­
deńskie w rstatoii-h czas ch zf żęły czrm raz mniej 
wykazywać przypływu wody, a zmniejszenie to wy­
stąpiło ubiegłego tygodnia tak silnie, że słusznie się 
obawit,:ą, aby wody zuprlnie nie zabrakło. Na osta- 
tniem w z- złym tygodniu posiedzeniu rady miasta, 
zastanawiano się nad dalszemi zarządzeniami, celem

zaradzenia brckowi wody i pc długich debatach po­
stanowiono : Celem zapobieżenia marnowaniu wody 
ściesn ć połączenia wodociągu z domami. Upowa­
żnić urząd budowniczy do zamknięcia przewodów na 
piętra, w tych dumach zwłaszcza, co do których od- 
dawna zauważano, że za wiele wody spotrzebowują. 
Upoważniono dalej urząd budowniczy, aby w tych 
ulicach i dzielnicach, w których to jest możliwe, 
zmniejszył ciśnienie w porze nocnej, tak, aby mia­
nowicie tylko w parterze możni, dostać wody z wo­
dociągu. Każdocześnie jedna* należy o zmniejszeniu 
ciśnienia zawiadomić straż pożnrną. aby ta na wy­
padek ognia mogła zażądać od dozorcy wodociągu 
otwarcia dotyczącej zasuwy. Uproszono w Kot eu 
burmistrza, aby wniósł podanie do namiestnictwa 
dolno austriackiego, względnie do starostw w W ie­
ner Neostadt i Neunkirchen, by byt dozwolonym 
przypływ wody do Wiednia z górny b źródeł, które 
dziś wydają jeszcze okuło 7000 kuLuCznyeh metrów 
ponad dozwolonych 36 4U0 kubicznych metrów. Po 
stanowiono też zamknąć wszystkie przewody ką­
pielowe.

M te a sk a n ia  Piewców. K r a k ó w .  (Teł. 
pry w ). Osobna komisja, wjsłana pizez minister­
stwo handlu, na której czele stoi koncypista miai- 
sterjainy dr. Stanisław Henryk Badeni, zwiedzała 
miesziania tych szewców, którzy rzemiosło swe wy- 
kenywują w mieszkaniach. Zwiedziła wczoraj 20 
mieszkań i znalazła bardzo opłakane stosunki. Dziś 
komisja będzie zwiedzała mieszkania w dalszym 
ciągu.

K onferencja kolejow a B r u k s e l a .  (Tal. 
w l) Dziś rozpoczynają się tu obrady międzynarodo­
wej konferencji kolejowej w sprawie ułożenia mię­
dzynarodowego rozkładu jazdy. Węgry przedłożyły 
konferencji wniosek o lepsze połączenie kolejowa 
z Galicją.

K a ta s t r o f a  w  k o p a ln i  W i l k e s b a r r e
(Sta~y Zjednoczone) (Tel.). W jednym z tutejszych 
szybów nastąpiła eksplozja gazćw Zginęło 17 góra.

Pojedynek P a r y ż  (Tel). Sekundanci mi­
nistra sprawiedliwości V l e  i deputowanego Syre- 
tona nie m-gli zgodzić się na ozosczeoie stopnia 
t brązy, postanowili tedy oddać sprawę sądowi po­
lubownemu. Ponieważ jednak nie zgodzili się na 
osobę sędziego, rokowania przerwano.

K o n g re s  k o le ja r s y . W i e d e ń .  (T e ł) 
Drugi korgres kolejarty austrjackich przyjął -ezo- 
lu ję stwierdzającą, że kolejarze austrjaccy i nada1 
stoją zasadniczo w sprawie uregulowania stosu ków 
między koleją a personalni na stan >w sku zajęt*m 
w projekcie ustawy, którą w izbie posłów przedło­
żył związek social styczny, oraz, że wsielkiemi siła­
mi będą dążyli do jego uchwalenia.

Zamknięcie dziennika,. L i z b o n a .  (Tel.). 
, Agencja Hawasa* donosi, że d lennik Im p eria l, 
który propagował politykę przyjazną dla Aogji, io - 
stsl na p- dstawie rozporządzenia rządowego zamknięty. 
Na biurach redakcji i drucarni, położono pieczęcie 
rządowe,

Z kraju.
Rawa. (P orząlki miejskie). ,P an  Motes 

B-auer, właściciel kamienicy obok k ścioła rzymsko­
katolickiego, zmusza swy h lokatorów do wylewania 
zawartości pewnych naczyń na ulicę*. Ty h kilka 
słów dosi Inie ilustruje stosunki sanitarne naszego 
miasta, w którem są nawet takie rzeczy możliwe, 
że izraelickie okopibkc znajduje się w śródmieściu, 
tuż niemal obol rynku. Ssanowpy Bzykacie, czy ty 
spisz ?

Stanisław ów . ( T)o Brukseli). Zastępca dy- 
rektoia tutejszej dyrekcji kolei państwowych, p. Gu­
staw Geyer, wyiechal w ubiegłym tygodniu d i  mię­
dzynarodową konf rencję kolejową do Brukseli.

(JJceta pokegnalna). W zeazłym tygodnia 
grono urzędników tutejszej dyrekcji kolejowej żegnało 
na wspólnej kolacji, w sali kasyna miejskiego, dłu­
goletniego swego kolegę, p. Steingrabera, przeniesio­
nego ze Stanisławowa do Czerniowiec, Ton, jaki 
panował wśród zebranych, był wymownym dowodem, 
że p. Steingraber cieszył się wielką sympatją kole­
gów, — świadczyły o tern liczne toasty, wśród któ­
rych wyróżniało się piękne przemówienie p Ema­
nuela Gordziewicza.

(Tyfus) W koszarach obrony krajowej za b o ­
rowało zrów dwóch żołoierzy na tjfus.

(Poiat) W nory z piątku na sobotę spaliła 
się piekarnia Chaima Hónigsberga w Kmhininie na 
Belwederze. Straż mi-jska pożarna byli. r porno ^  
i cg-eń zlokalisowala, — straż knihinieka jak zwykła 
przyjechała post ftstum .



4 DZIENNIK POLSKI z dnia 10 grudnia 1902 r

Z kresów.
O zw rniew ce. (Obchód narodowy). R o jn ica  

powstania listopadowego obchodzoną - była w Czrr- 
niowcach z odpowiednim nastrojem w dnia 29 listo­
pada. Rano odbyło s!ę nabożeństwo żałobni, w ko­
ści eb  ormjańsko katolickim, wieczorem odbył się 
uroczysty obhód  w sali Czytelni polskiej. Wieczór 
zagaił redaktor Oazeiy Polskiej p Zucker.

W przemówieniu swem scharakteryzował on 
stan umysłów po rozbiorze i hezpośreua u przed wy- 
Ducnem powstania listopadowego i styczniowego 
wykazał różnice między temi walkami o niepoan gł ść, 
i wskazał na prądy obecne, na to, jak dzisiejsze 
odrodzenie narodu różni się od okresu mamfestacyj 
i wrzenia przed 1863 r. i że w dzisiejszera uspo- •■ 
sobirniu narodu przejawia się zrozumienie prawa j 
naszego do niepodległości. P. Al. Kaz Żukowski 
odegrał na fortepianie Moszlow&kiego polones i ma 
zur tryumfalny Grirga. Z kolei wygłosiła znana wy­
borna de*lameto nu, pani Krzanowska, z uczuciem 
i wdziękiem dwa utwory Konopnickiej, a deklamacja 
jej sprawiła podniosłe, porywające wrażenie. Na­
stępnie znakomicie odegrali B-riota , Koncert* nr. 9 
pp Sedlanek (sirzypte) i A. K. Żukowski (forte­
pian). Efektownim, a zarazem podn osłem zakoń 
czeniem obchodu było odsłonięcie żywego obrazu, 
układu p. Krzanowskiego.

Uczestnicy pięknego ohchodu rozeszli się, 
unosząc z odn-esmoych wrażeń jak najmilsze wspo­
mnienie.

Izba sadowa.
LWÓW 9 grudnia. 

(Sam ozwańczy dziei>nikarz).
W  num erze 603 z dnia 5 lutego 1902, wy­

chodzącego do nif daw na we Lwowie dziennika 
W iek X X .  pojaw iła się korespondencja z T rem ­
bowli, w której, pelnera swem im an iem  podpi­
sany au to r je j Adam  L :pui(ki, zamieść:! -n ad er 
c ifżL e  zarzuty przeciw dyrektorow i trem bow el- 
skiej kasy D aiffdsena Franciszkowi Szczepanowi, 
zarzucając mu w tonie w prost b rutalnym , że 
je s t przeciwnikiem partji p l s ko-  narodow ej, a 
wpływów sw oiib  jako dyrpktor trasy, używa na 
popieranie mosK&h fnsko-żydowskit j fgitacji. Za­
rzucał m u d f l jj, że mszcząc się za to, że nie­
którzy trem bow elscy wyborcy r ie  po jego m y­
śli oddali swe głosy przy w yborach do rady 
miejskiej, wymówił im kapitały i dziewięciu ich 
do zupełnej doprowadził ruiny, że in tra tn ą  
sw oją posadę dla własnych a brudnych w y­
zyskuje celów i że przy pom ocy z R osji otrzy­
m yw anych rubli, przeprow adza w ybory do rady  
m iejskiej yf Trem bow li,

Korespondencją ta , uci uł s ę p. Fr. Szczepan 
dotkniętym , tem bardziej, że nie było na niej 
an i słowa praw dy i zaskarz tł do sadu tak  od­
powiedzialnego redaktora W ieku X X  K arłow i­
cza, jak  i sam ego au to ra  korespondencji.

Tym czasem  nim  doszło do rozpraw y, do 
policji lwowskiej wpłynęło kilka dołrfesitń, które 
na  osobę Lipnick:ego takie rzuciły światło, że 
uwięziono go i oddano do sądu.

Uwięzienie Lipnickiego, który był znaną, 
figurą kaw iarn ianą i wszędzie jako .d z ien n i­
karz* się przedstaw iał, : robiło w  swoim czasie 
m złą sensacje w mieście. P rzebąkiw ano z po­
czątku o czemś .politycznem *, dow iadyw ano się 
w redakcja h  pism lwowskie b, czy w którem  z nieb 
Lipnicki pracow ał, tajem nica jednak rozświe­
tloną nie została. Żadna lwowska redakcja nie 
przyznaw ała się do Lipnickiego, jako swoje jo  
w spółpracow nika.

Dz ś stanął Lipnicki przed sędziam i przy­
sięgłymi sam  jeden tylko, Karłowicz bowiem 
um arł tym czasem . F /ócz p. Szczr-pana oskarża­
jącego go o oszczerstwo, w ysteru je  także p roku­
ra to r państw a, oskarżając Lipińskiego o pospolite 
oszustw a. I tak, zarzuca m u prokuratoria , że 
sprzeniewierzył dwoje skrzypiec w artości 120 
koron na szkodę Kazimierza Stachiewicza, a 
dalej, zawiązawszy znajem rść  z niejakim  F d i-  
ksem Głowackim, synrm  właściciela dóbr z pod 
Lwowa i przt dstaw iając m u, że ma zam iar za­
łożyć dziennik, w którym  mógłby m u dać po­
sadę rysownika karykatur, kazał i r u  się karm ić 
i poić, a wreszcie otrzym awszy od Głowackiego 
do zestaw ienia sreb rną  miednicę i srebrny  czaj- 
■ik, otrzym aną w banku kwotę 64 koron sprze­
niewierzył.

W  k ió cu  oskarża p rokura to r Lipnickiego 
•  obrazę policji w ten  sposób popełnioną, że

oskarżony wszcząwszy raz kłótnię w kaw iarni 
te t  alnej i zapytany przez agenta p tlic ji Ka 
rym* o co chodzi, odpowiedział m u : .P rzed  
takiem  indyw iduum  nie mam się tlóm aczyć*, a 
następnie krzyknął: .M ów iłem  raz, w ynoś się
p an  stąd , gdyż inaczej wylecisz jak bom ba.* 
Potem  szarpał jeszcze a g e n u  za ubranie.

R ozpraw ie przewodniczy radca S w a r y -  
czewski, oskarżają prokura to r Z a k r z e w s k i  i 
w imieniu oskrżyciela pryw atnego p. S c z e p a n a  
dr. L e i s t y n a .  Bram  dr. K a m i ń s k i .

Oskarżony, 22-Ietni rh lopak o ciemno m a ­
tow ej tw arzy i nieregularnym  zaroście, przy­
znaje, że dowodów na to, co napisał w trem - 
bowelskiej Korespondencji o Szczepanie, dostar- 
ezyć nie może i tn  ści sych zarzutów  naw et nie 
podtrzym uje.

Zresztą pokazało się przy rozpraw ie, że 
pre7,:s’m rj*ej r m k r m r> m.'skalofilsko-żzdowski>j 
kasy Raiff isetia w T tetnoow li, jest znany z go­
rącego patrjo ty  ,mu rz. k. ks d - e t a n  K o r z e ­
n i o w s k i ,  d. proboszcz * ościoia P. M. Ś ue- 
żnej we Lwowie, którego chyba o moskelofiistwo 
n  k t nie posądzi.

C i jednak  jest najcekaw sze, że praw dopo­
dobnie, ty tut .dziennikar a* przybrał oskarżony 
na  tej podstaw ie, że owa n es/< z  sna, a w yssa­
na z palca korespor denrja z T rem bcw ii w ydru­
kow aną była w Wieku X X .

Co do zarzutów  oszustw a i sorzeniewierze- 
nia, 3taw iany‘.h mu przez p ro iu ra tn ra , ossarżo- 
ny przeczy wszystkiemu, a p rz rd sttw io n ę  s bie 
zeznania kilku świadków, n a r y ©  kiamliwemi.

T rybunał postaw ił p rzysięgam  cztery r y  
tan ia  co do w r  y oskarżonego. Przysięgli za­
tw ierdzili py>anie, dotyczące sp awy obrazy 
popełnionej drukiem , a zaprze żyli trzy inne 
pyt nia. Na podstaw ie tego w erdyktu trybunał 
sk zal obw inionego na 3 miesiące aresztu. S ka­
zany wyrok przyjął i począJ nały  h ra iasi odsia­
dywać karę. Siedział on już trzy mi siące 
w śledztwie.

Dzfoł ekonomiczny.
— W ie d e ń  9 grudnia. (Targ na w e­

ty). Na poniedziałkowy targ spędzono bydła rogrtrge 
na rzeź ogófem 3 827 sztuk. W tem było * Galicji 
722, z Bukowiuy — sztuk.

Przebieg targu byt ożywiony.
Ceny podniosły się o 2 ' hal.
Z całego spędu puzosuło niesprzedanycb 3 

sztuk. Wołów z G alic ji i Bukowiny sprzedano 
238 sztuk po 6 2 — 60 k., 394 sztuk po 7 0 —77 
k., 11 sztuk po 78— 80 k., 0 sztua po 79 do 80 
za 100 klg. metr. żywej wagi.

Buhaje podłączone sprzedawano po 60— 7i  k., 
krowy podtuczune po 60— 68 k .; Dj Jo  chude dla 
masarzy po 38— 51 k. za 100 klg, metr. żywi 
wagi.

-  W t e G C ń  9 grudnia. Zumkaięr.e
o go Iz. 2 m. 30. Akcje austr. Zakładu k»ri*> . 
667 — , Akcje węg. Zakł. kred. 699 oO Akr * 
Anglobacku ?69 —, Akcje Unionbaatu f25*— , 
Akcje LaeDderbauku 3 8 5 '—, Akcje Bankrrm 
448 75, Akęje Bodem redit 913*— , A k e j t j l .  
fa n tu  hipotecznego 536* —, Akcje kolei paś&».-. . 
6 <7 75, Akcje kolei połudn. 62 50 Akcji traiM . 
lit a) —*---, lit. b) — Akcj e kole EU ■ 1.
448 — , Akcje kolei Północnej 5490 Akcji kolej; 
Gzerniowieckiej 543* — , Aecje Alpiny 358 — 
Akcje Rm.a Muranj> 4, 2 — , Akcje pragskiego '.to­
warzystwa żelaznego 14 2 ) —, Akcje fabryki bras i 
292 —, Akcje tureckie tytoniowe 3 2 5 ’ -, O k i j . 
węg. indema. 97 8 ) , Rento majowa 101 15 Aur' . 
reota koron 100 40 Węgierska renta korot 97 70 
56 1. luny Tow. k n d  zietnsk. 96*15, 4 pr* . 
listy Banku kraj. 97 ' — , 4 i pół proc. listy Ba*- u 
kraj. 101*— , 4  proc. listy Banka hipot 95 75 
4 i pół proe. listy Banku hipot. 1ÓO 15, 6 p ita. 
listy Banku hipot. 110’ , 4 proe. Gal. oblig pro, *
99*15, 4 proc. Gal. poż. kraj. z ±893 r. 97*70, 
4 proc. pożyczka m Lwowa 94*87. Losy tu m b  t 
U l  50, karki 117 07, Ruble 2ó2 75

9 grudnia. K i n  g fic łl.
*-• o

7.osy a j  procentowe - Austr. zakł. kr. z obli p. 
z r. 1880 3  proe. 2 “3 50 Austr. zakł. kr. z. «ł>. 
pr. z r. 1889 3 proe. 2o3 —; Tow, żegl, na D t“ 
Daju 100 zł m k. 4 proe. — * ; JPregulow. Di
oaju s 1.701 100 zł. 5 proc, 263* — ; Węg. Bank; 
hip. po 100 zł. 4 proc. 253 — , Pożyczka serbski 
prem po 100 fir. 3 proc. 80*75; Tureckie obi. 
prem kolej, po 400 fir. 110 75. b) bezprocentowe:

Budapeszteńskie (Basilica) 5 zi. 18 7 5 ; Zakł. kredyt, 
dla h. i p. po 100 zł. 434 ' — ; Cl ary 40 zł. m. k 
187 -  ; Pożyczki m Insbruku 20 zł. 87 — ; Loty 
m. Krakowa 20 zł., 76 — ; Pożyczka j  . LuuLu 
41 zł. 7 5 — , Ofen 40 zi 1 8 0 — ; Pwifty 40 ti­
ra k. 182* — ; Czerw, krzyża austrj, iow. 10 zł. 
54 8 0 ; Czerw, krzyża węg tow. 5 zł. 26 60 j Lo*y 
fund. are. Rudolfa 10 zi. 70 — ; Saim« 40. zł. m.

242 — ; Pożyczka salcburska 30 zł. 7 6 — • 
Pożyczka St. Genois 40 zł. m. k. 245*— ; Loay 
komunalne m. Wiednia z 18 4 roku 428 —.

— W i e d e ń  9 grudnia (Giełda towa­
rowa). Cukier surowy on z 22 20 do — *—. Ten 
lencja spokojna Ntfta galicyjska od k. 27*— do 
39* - Tendencja niezmieniona Spirytus od koron 
37 — do —* —. Tendencja ustklona

Berlin 9 grudnia Przy zamknięciu 
«.jruja. r., giełdy: Kredyty 210 90, Siatushaiu,;

145*10 Disconlo Cooitad'* 1H9 40 Berlińskie Tow. 
r.ttt.ll. 156 25 Lau. , 203*60 8ucimmery 170 25, 
•r.aiei oobid. wschoduio-pruska — *—., Ruble za go

t -/aę 2 1 6 1 5 , Kolei warszaw wied. 1 8 1 7 5  Kolej
Śródziemnego 88 10 Kolej Meridionalna

133*—, Losy tureckie 121 50, Renta włoska — * —, 
-tarpener* kopalnie węgla 147 50 Kolej Marien- 

y-Mlawk' • — , Kcasolidation 339 25, Lcm- 
bwdj 17 40, Kolej Henry — *— , Niemiecki bank 
ł*rodowy 115*—, Kanada Protcred 127 8 0 ; Akcja 
>r.*lugi hamburskiej 97 10 ; Warszawa krótka
(Kurz Warschau) — *—.

-  B e r l in  9 grudnia. Austrj. banknoty 
5 40. spirjdus 42*—.

p a r y *  9 grudnia. 3 $  renta 99 7 5 ; 
y.-i;ka 28 65

Frankfurt 9 grudnia Austr. kred. 
216*25; Kolej państw. —*— ; Laura — *— ;
%coatił 188 8 ); Alpiny — * —

O g ło ^ is e s i i^
;>« 2 halarza aa ».a .. « (i);* iu  o jta m a in  30 bai

Rutyn^wsna nauczycieka najnowszą mutodą po
4 ztr miesięcznie. W iadomość; ulica Kuikowo 4, parad­
na lewo

r  ■ .  . wiTyto^e litog^hfowane i drukowane, zaproszenia. 
9  l u l f  Jisty ślnbo", wykonywa najtaniej Seyfarth &. Dy- 
dyński we Lwowie pr?y placu Ma j.r t™  882

F f tp c ia H  fcl*6tK' i f ' t ! *‘ bardzo J jo ry  2)0  zł. spize- 
• li 16(11)111 dam , m ożebna zamiaDa, a  stroiciela Kon- 
serwatorjuin i Teat u mi jsWego, Łyczak <w 4, H .ułŁ

Instituteur f r a r ę is .  Zybiikienicza 2 parterre.
(•98

L w ^ s l
K Sk P *3luru han d lo w e , Kościuszki 1 4, dostarcza
* t i l  u w igle k a r ienne kraj me z kop: 'ń  .Siersza*

po 5a c t , Gó oo szląskie po 72Vs cl. za 50 klg. z od­
stawą do domu 832

M iih id  i f l  nenPOWU B racil Terci',rze f w* Franciszka, 
IIIGUtu U l llo p i t  J  posluKUjący u b a  ioi utrzymają 
pizjtulisko, w którem przyjmują się m etle gięte do na­
prawy or-z wyrabia się m tble na z mówienie Wystarcza 
zaw „douiić p-zytnliski kartą korespoadeocyjną (ul Kle- 
parow9ka 15). aby zgłosili aię wychowankowie po meble, 
uzględi.ie po zamówienia. — Ceny unńarkowane. H oboji 
staranna.

H f| ,||i g 1 wy, k are łjsz  u zędaika VII rangi, tudzież
u l  JM U J l  ptaszi-z, pałasz są do zbycia pud I. 4  ul żi-
moro^icza, I piętro. 900

ktw tśii galanteryjne
cenach r. d- niskich Seyfurth Sc byayński we Lwowie pr*y
pi ca Mtrjackiin. Sdł

PflCTU Ilia  B'ę d> kupie aa mik. tysięcy kor, y •iemuia- 
I d o i a  l l j6  kó , z dosuwą do ko'ei Zgłoś eo ii Zirząi 
dób- DĄBRÓWKA, p S nok z p 'd  ni m ceny. 894

PllSlII IIIP °aobij-rgo p kuju Uiu.bl Wau go < n.«Dtualnie 
Ti i i  il JU f z raiem utrzymaniem od 15 g-adnia. P o -te 
restiote Wit ld 55 895

Tnzi.1 fategrafił nd l złr. «  ™ ,ad**e **•
s t y - m a l e r z e ,  n l  F r e d y  1. 7-

K o e b l c r a ,  a r ty
668

(Jpy j 14—15 la t liczącego z ukończoną I klasą gi- 
U I mnazjal ą  lub re -lna poszukuje handel korzenny 
St JtŚKIE-tOCZA w Rz szowie 897

W Kp Ś C P il | |  n d Ono jeem, ni ejsca kąpi. lrwem , 
I t r . . * ,  ul U w btiskości ż ód 1 m ncralnych, w od 

l-głuści 6 km cd Szcz wnicy, j st dom muro»any skła- 
d .jący się z trzech pokoi, kn -hni, j ik ió mież ,eda“go 
poi oj u i kuchni, trzech pLwoic w s»t-?ien-ch i ogr idu, 

d o -ieduim by był d lt  Pc* peesjoni-tów do sprzed,m a. 
Wiadomość u wiaś icmla Antoni go Wój ika 89f

Udpowieiitiainy za redukcję Auam Kra-ewsK.

’ Właściciele i wydawcy: Dr. ik. Ost«uewski fi wSeL 
Mtlski i Sp. — Z dr.ikurui U. Schmitta i Sp.


